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Gdy 4 lipca 1997 roku miłośnicy filmu  i mieszkańcy obcych planet zawiązali spisek i postanowili spotkać się ze sobą w ciemności kinowych sal, nie rzucający się w oczy skrót MIB (Men in Black/ Faceci w czerni) stał się wkrótce symbolem jednego z największych przebojów wytwórni Columbia Pictures oraz największego przeboju ze wszystkich filmów, które kiedykolwiek miały swoją premierę w amerykańskie Święto Niepodległości, czyli 4 lipca. 

Ostatecznie film „Faceci w czerni” zarobił na całym  świecie ponad 587 milionów dolarów (ponad 250 milionów w samych Stanach Zjednoczonych), a rekordowy wynik z pierwszych pięciu dni - 85 milionów dolarów uczynił go największym przebojem 1997 roku. To właśnie w tym roku widzowie poznali agentów Kaya i Jaya- intergalaktyczną parę elitarnych glin do spraw kontroli działalności kosmitów na Ziemi, jak również oficjalnie nieistniejącą organizację Men in Black/Faceci w czerni, która zajmuje się regulowaniem praw międzyplanetarnego życia. 
„Faceci w czerni II” kontynuuje historię o przygodach strażników mglistych i tajemniczych bram wiodących na naszą atrakcyjną planetę. A wszystko zaczyna się z chwilą, gdy Ziemia staje wobec największego niebezpieczeństwa, jakie kiedykolwiek zagrażało naszemu istnieniu.  
Dzięki Columbia Pictures i Amblin Entertainment na planie „Facetów w czerni II” spotkali się ponownie reżyser Barry Sonnenfeld i producenci Walter F. Parkes i Laurie MacDonald, oraz aktorzy Tommy Lee Jones, Will Smith, Rip Torn i Tony Shalhoub. Do tej doborowej ekipy dołączyli Lara Flynn Boyle, Johnny Knoxville i  Rosario Dawson. Autorami scenariusza są Robert Gordon, który jest jednocześnie pomysłodawcą filmu i Barry Fanaro. Producentem wykonawczym jest Steven Spielberg, a koproducentem Graham Place.  „Facetów w czerni” oparto na komiksie wytwórni The Malibu Comic, który napisał Lowell Cunningham.  

Wielokrotny zdobywca Oscara Rick Baker został ponownie wybrany osobą odpowiedzialną za ostateczny wygląd kosmitów. Egzotyczną gromadę międzyplanetarnych emigrantów razem z nim przywołuje do życia ekipa Cinovation Studio, oraz nagrodzona nagrodą Akademii załoga Industrial Light & Magic, pod kierownictwem Neda Gormana i Johna Bertona.  Efektami specjalnymi w filmie zajmował się Lori J. Nelson, któremu pomagali twórcy z nagradzanych Oscarem studiów: Rhythm & Hues Studios, Sony Pictures Imageworks, jak też Pacific Title Digital i Tippett Studio. Operatorem „Facetów w czerni II” był Greg Gardiner, a scenografem Bo Welch, wspomagana przez kostiumolog Mary E. Vogt.  Montażem zajęli się Steven Weisberg i Richard Pearson, a muzyką Danny Elfman.
Amerykańska premiera „Facetów w czerni II” będzie miała miejsce 3 lipca 2002. Chwilę po niej nastąpi inwazja filmu na wszystkie inne planety. Z powodu scen przemocy i prowokującego humoru w Stanach Zjednoczonych film otrzymał certyfikat PG-13, który wskazuje na to, że dzieci poniżej lat 13 nie powinny oglądać tego filmu bez opieki rodziców.  

O PRODUKCJI
Niesamowity sukces „Facetów w czerni” z 1997 roku zaskoczył specjalistów od show-biznesu, którzy podobnie jak widzowie nie spodziewali się, że stanie się on większym przebojem niż wakacyjne pewniaki: „Jurassic Park 2: Zaginiony Świat”, czy „Batman i Robin”.  
Teraz „Faceci w czerni” wracają...

“Być może raz jeszcze uda nam się zaskoczyć wszystkich?” zastanawia się reżyser filmu Barry Sonnenfeld.  “Czy nowa część „Gwiezdnych wojen” nie ma przypadkiem swojej premiery mniej więcej w tym samym czasie?”
„Faceci w czerni” nie tylko umknęli czułym radarom speców od rozrywki, ale też zupełnie niespodziewanie stali się olbrzymim kasowym przebojem. Zainicjowali także nowy styl, który w krótkim okresie zdominował światową modę i wszedł do kanonu pop kultury na całym świecie. 
“Zawsze myślałem, że kręcimy skromny film na luzie, w którym pojawia się trochę dymu i lusterek, tak by widz miał pewność, że ogląda film science-fiction” mówi reżyser. „Wynik premierowy był jednak bardzo dobry, a tydzień później trzy inne filmy reklamowali aktorzy w okularach słonecznych. Poza tym wszędzie było słychać piosenkę Willa. To było naprawdę zabawne, widzieć, jak nasz film wpływa na wszystkich.” 
“Zabraliśmy nasze dzieciaki na londyńską premierę „Facetów w czerni”, a potem pojechaliśmy z nimi na północ Anglii, żeby trochę odpocząć” wspomina producent filmu Walter F. Parkes.  “Kilka dni później siedzimy sobie w niepozornym pubie, gdzieś na końcu świata, jedząc shepherd’s pie i nagle w radio słyszymy piosenkę z „Facetów w czerni”. W takich chwilach trafia do ciebie, jak przeogromny jest wpływ kina.” 

Olbrzymi sukces „Facetów w czerni” zaskoczył nie tylko widzów, ale również niektórych filmowców z drużyny produkcyjnej Sonnenfelda. 

Swój wyjątkowy talent reżyserski Sonnenfeld udowodnił po raz pierwszy w filmie „Rodzina Adamsów”, na podstawie rysunków Charlesa Addamsa z czasopisma „The New Yorker”. Dwa lata później mógł ponownie wykorzystać swoje wyjątkowe umiejętności na planie trochę mniej wyjątkowego filmu, czyli „Rodzina Adamsów II”.  

Potem przyszedł czas na „Facetów w czerni”, a teraz na „Facetów w czerni II”. Oto, jak najnowszy film Sonnenfelda opisuje producent filmu Laurie MacDonald "W chwili rozpoczęcia naszej historii Tommy i Will zamieniają się rolami.  W czasie, gdy Tommego nie było Will awansował na najlepszego agenta MIB. Powrót Tommego stwarza bardzo ciekawą sytuację - oto Will musi pogodzić się z tym, że przy jego boku pojawia się stary nauczyciel i znowu traktuje go jak dziecko. Dzięki temu, „Faceci w czerni II” to zupełnie świeża historia ze wszystkimi zaletami wcześniejszej części.” 

Agenci Jay (Smith) i Kay (Jones) spotykają się ponownie, by stawić czoła złowrogiej uwodzicielce, która stanowi największe niebezpieczeństwo, a jakim kiedykolwiek musiała sobie radzić organizacja MIB w swej misji ratowania Ziemi przed mętami z kosmosu. 

W przeciągu czterech lat, jakie minęły od czasu, gdy ci dwaj agenci po raz ostatni współpracowali nad odwróceniem od Ziemi widma zagłady, Kay rozkoszował się urokami życia zwykłego obywatela, a Jay przejął jego pozycję w firmie, czyli  innymi słowy, stał się najbardziej nieznośnie skutecznym pracownikiem nieoficjalnej agencji rządowej do spraw kontrolowania egzystencji obcych na naszej planecie

Podczas pozornie rutynowego śledztwa w sprawie przestępstwa popełnionego między kosmitami, Jay odkrywa diaboliczną intrygę, za którą stoi Serleena (Lara Flynn Boyle), zła i przewrotna kosmitka z odległej galaktyki, ukrywająca się pod postacią seksownej modelki bielizny, oraz jej wspólnik: dwugłowy gamoniowaty Scrad/Charlie (Johnny Knoxville).  Na całej Ziemi jest tylko jedna osoba, która wie, jakie są naprawdę intencje Serleeny: były agent MIB, obecnie naczelny obibok w innej ważnej państwowej organizacji, a mianowicie na amerykańskiej poczcie. 
Jak z pewnością pamiętają widzowie pierwszej części „Facetów w czerni”, po zakończeniu swojej ostatniej misji agent Kay został zneutralizowany, czyli pozbawiony wszelkich wspomnień dotyczących pracy w MIB i wysłany na emeryturę. Jednak nikt nie wyobrażał sobie, by w sequelu zabrakło ponownego spotkania obu agentów, Kaya i Jaya. 
“Wiedzieliśmy od zawsze, że pierwsza część skończy się neutralizacją postaci granej przez Tommego i że jeśli uda nam się nakręcić sequel, będziemy musieli znaleźć pomysł na ponowne wprowadzenie tego bohatera” wyjaśnia Parkes. “Teraz stanęliśmy przed problemem: jak stworzyć historię, która w wiarygodny sposób tego dokonuje i, jak ciągle przypominał nam Barry, reżyser filmu, pozwala na szybki powrót Kaya?” 
“Jak we wszystkich innych wielkich duetach komediowych: Burns i Allen, Flip i Flap, jeden facet zachowuje spokój i ciszę, a drugi gada bez ustanku,” mówi Sonnenfeld.  “W naszym filmie Tommy Lee Jones wciela się w milczka, a Will Smith w gadułę. Największym wyzwaniem w całym filmie było jak najszybsze doprowadzenie do ponownego spotkania obu panów, gdyż to właśnie interakcja między nimi stanowi serce tej historii.”  

“Na początku spędziliśmy dwa tygodnie zdjęć z  Willem, kręcąc zdjęcia w Nowym Jorku. Potem, na Grand Central Station nakręciliśmy pierwszą scenę z dwójką bohaterów. Pod koniec tego dnia Will odwrócił się do mnie z wielkim uśmiechem na twarzy i powiedział: „Kay stwarza Jaya”, mając na myśli to, że bez postaci granej przez Tommego, nie ma postaci granej przez Willa. Abbott bez Costello nie istnieje.”  
Po swojej roli w “Dniu niepodległości”, która przyniosła mu sławę aktora gwarantującego sukces kasowy filmu, Will Smith z radością wcielił się w zabawną postać Jaya, a ta ugruntowała jego reputację świetnego, niezwykle popularnego aktora komediowego. 
“Strasznie podoba mi się pomysł samej organizacji MIB, czyli rządowej agencji zajmującej się życiem kosmitów na Ziemi” mówi Smith. „To znaczy podoba mi się pomysł istnienia tego typu tajnej działalności tuż pod naszym nosem. Jeśli założymy, że agencja Faceci w czerni naprawdę działa wiele rzeczy, które od zawsze cię niepokoiły staje się jasne. To wyjaśnia na przykład popularność niektórych telewizyjnych showmenów. Pomyśl tylko: przychodzą nie wiadomo skąd i nagle stają się największymi gwiazdami telewizji. Trudno się nie zastanawiać dlaczego. Odpowiedź jest jasna: bo są z kosmosu! Organizacja Faceci w czerni wyjaśnia wszystko.” 

Podczas, gdy agent Jay świetnie orientuje się w działalności organizacji zajmującej się kontrolą życia kosmitów na naszej planecie, agent Kay żyje w błogiej nieświadomości faktu jej istnienia i celu. Cóż, „błogiej” to zbyt dużo powiedziane. 

“Nie wchodzimy zbytnio w szczegóły dotyczące jego życia w urzędzie pocztowym,” mówi Jones o Kayu. „To widać jednak na pierwszy rzut oka, że nie jest zbytnio nim zachwycony. Dobrze sobie radzi z pracą w urzędzie i ludzie z Truro, w stanie Massachusetts lubią go.  Wątpię jednak, by ta praca w stu procentach go uszczęśliwiała. Nigdy nie byłem poddany neutralizacji, ale myślę, że po takim zabiegu już zawsze masz wrażenie, że czegoś ci brakuje.”

 “Nie poświęcamy temu tematowi zbyt wiele czasu w naszym filmie. Najważniejsze to dorwać Kaya i zaprząc go znowu do pracy w agencji. Staraliśmy się potraktować ten wątek tak oszczędnie, jak to tylko było możliwe, więc właściwie każdy z widzów może sobie sam dopowiedzieć resztę historii Kaya. Dajemy mu sporo wskazówek na temat tego, co mogło się stać przez te cztery lata. Jednak my nie zajmujemy się tym motywem, gdyż to dopiero początek drogi i czekają na nas ważniejsze sprawy.”  
Kay, rzecz jasna, podświadomie tęskni za pracą w agencji MIB i szef organizacji Zed wysyła Jaya, by przywrócił dawnemu partnerowi wspomnienia.
“Zed wie wszystko o wszystkich w organizacji” mówi Rip Torn. „Tak więc, gdy agent Jay opowiada szefowi, co zdarzyło się na miejscu zbrodni, ten od razu zaczyna kojarzyć kto mógł to zrobić i dlaczego. Problem polega na tym, że do rozwiązania zagadki potrzebny jest brakujący element. To właśnie po ten element Zed wysyła Jaya.” 
Brakujący element znajduje się w umyśle agenta Kaya, który stracił pamięć. Zagadka staje się jeszcze trudniejsza, gdy okazuje się, że jej rozwiązanie zależy od tego, czy Jay odnajdzie brakujący element również w swoim umyśle.” 

W życiu agentów MIB, podobnie jak w życiu prawdziwych policjantów, brakującym elementem może towarzystwo innych ludzi. To praca dla samotników, których samotność pogłębia się z każdą neutralizacją, jaka musza przeprowadzić. Jednak zanim Jay ponownie połączy swe siły ze starym partnerem, łamie protokół i pozwala, by ktoś inny – cywil - stał się dla niego kimś ważnym.” 
“Po pracy z najlepszym agentem w historii organizacji „Faceci w czerni”, czyli z Kayem, wypełnienie brakującego miejsca po nim było czymś bardzo trudnym” mówi Smith. „Tak więc, chcąc niechcąc Jay staje się Kayem. Jest trochę cyniczny, trochę znużony. Taka postawa może świetnie sprawdzać w pracy, ale nie w życiu osobistym. Dzięki niej tracisz kontakt z ludźmi i stajesz się samotnym Facetem w czerni.”   
“Gdy Jay spotyka Laurę, ulega jej urokowi i postanawia złamać odrobinę przepisy, a szczególnie tę część protokołu, która mówi, że wszyscy świadkowie muszą zostać przesłuchani i następnie zneutralizowani.  Laura bardzo mu się podoba, więc nie chce jej neutralizować, tylko by go pamiętała.” 
Tak więc, po tym jak Jay za karę za bardziej lub mniej świadome złamanie przepisów zneutralizował wcześniej kilku swoich partnerów,  teraz sam wyłamuje się z procedury, pozwala sobie na chwilę słabości i odsuwa od siebie myśl o zneutralizowaniu osoby, która widziała obcego. 
“Myślę, że Jay zwraca na mnie uwagę, z powodu mojej reakcji na wszystko to, co widzę dookoła. Nasze spotkanie niejako inspiruje go do wyrażenia myśli na temat własnej samotności i tęsknoty za byciem z kimś, kto niekoniecznie będzie jego dziewczyną, ale po prostu będzie obok. Kiedy widzi, że nie wpadam w panikę na widok ludzi zmieniających się w rozgwiazdy i gadających psów, myśli sobie: Hej, może powinienem przyjrzeć się tej dziewczynie.”    

Osobą, której Jay chciałby nie znać, a którą jak się okazuje Kay zna aż zbyt dobrze, jest Serleena, stwór przypominający żywy unerwiony korzeń. Serleena jednak bardzo długo w niczym nie przypomina żywego korzenia (nawet zakładając, że wiemy jak wygląda takie stworzenie). 
“W momencie pojawienia się, Serleena wygląda jak chodzące połączenie karczocha i meduzy” tak swoją bohaterkę opisuje reżyser filmu, Sonnenfeld. „Później jednak zmienia się w piękną modelkę bielizny, którą gra Lara Flynn Boyle. Współpraca z tą aktorką to czysta rozkosz. W jej grze jest mnóstwo sarkazmu. Uważam, że jest perfekcyjna w tym, co robi.”

Dla Boyle, rola złej kosmitki w tak spektakularnym filmie jak „Faceci w czerni II” była czymś więcej niż kolejnym krokiem w stronę kariery filmowej. To dla aktorki świetna zabawa za pieniądze.

“Gdy po raz pierwszy usłyszałam o tej roli pomyślałam Super, zagram kosmitkę w  wielkim kasowym przeboju. Wtedy jednak nie wiedziałam co tak naprawdę to oznacza.” mówi Boyle.  “Jestem oddanym fanem pierwszej części, poza tym znamy się z Willem przez wspólnych znajomych, więc wiem jaki to miły człowiek. Wiedziałam też, że między nim o Tommem pulsuje prawdziwa energia. Nie wiedziałam jednak, jaki ubaw mnie czeka przy pracy z Barrym i całą resztą ekipy.”
“Barry wprowadza na plan bardzo luźną atmosferę. Rozśmiesza wszystkich swoimi żartami, rzuca bezczelne komentarze i paraduje w kowbojskim kapeluszu. Mam świra na jego punkcie.” 
Boyle wyraża opinię wszystkich aktorów, którzy mieli wcześniej okazję spotkać się z reżyserem. Smith, który dwukrotnie wcześniej pracował z Sonnenfeldem uważa, że Barry jak nikt inny umie wydobyć z aktorów ochotę do zgrywy.
“Klimat „Facetów w czerni” jest bardzo typowy dla Sonnenfelda” mówi Smith „Tommy i ja gramy zgodnie z wizją Barrego, która niekoniecznie jest zgodna z naszymi własnymi pomysłami dotyczącymi tych dwóch postaci. Barry jest po prosu genialnym dziwakiem i dzięki temu jego film i jego postaci żyją swoim życiem.” 

Jones, którego pamiętamy głównie z ról dramatycznych, ujawnia jeszcze inny sekret sukcesu „Facetów w czerni”. 
“Nie mam poczucia humoru w żadnej możliwej postaci” mówi przewrotnie. „Miałem szczęście, bo w trakcie zdjęć okazywało się, że mam stać bardzo blisko Willa. Tak więc, chcąc być zabawnym trzymałem się mojego partnera i robiłem wszystko to, czego chciał ode mnie Barry. Zdaje się, że w przynajmniej w niektórych scenach nikt się nie zorientował, że tak naprawdę  o to chodziło.” 
A jeśli bliskość Smitha i metody Sonnenfelda okażą się skuteczne, może wszystkim aktorom uda się ponownie wypaść na zgrywusów. 

“Jedną z najbardziej podniecających rzeczy w kręceniu seqela jest fakt, że tym razem aktorzy maja pełną świadomość, kim są ich bohaterowie” podsumowuje Sonnenfeld. 

O KOSMITACH

Oprócz pracowników agencji MIB, Jaya, Kaya i Zeda, na planie „Facetów w czerni II”, pojawiają się niektórzy ulubieni kosmici reżysera.

“Jednym z wyzwań, jakie wiążą się z kręceniem sequela jest wybór tych elementów z pierwszej części, które należy powtórzyć ze względu na sympatię widzów” mówi Sonnenfeld.  “Oprócz Tommego i Willa, wracamy do Jeebsa, obcego w skórze właściciela lombardu. Powraca też Frank Mops, którego gra ten sam pies. Pojawiają się także Robale, które w pierwszej części były zaledwie epizodem, a teraz mają znacznie szersze pole do popisu. Uwielbiam tych kolesi za to, jak w skandaliczny sposób łamią zasady politycznej poprawności: palą papierosy, ciągle się obijają, są obrzydliwi. Musieliśmy do nich wrócić.”

Robale stanowią jeden z bonusów w pierwszej części „Facetów w czerni”- właściwie pojawiły się wcześniej, niż ktokolwiek wiedział, co z nimi zrobić. 

“Barry kończył Dorwać Małego, a my byliśmy na etapie projektowania postaci do „Facetów w czerni” wspomina Rick Baker.  “Tak się zdarzyło, że ekipa miała mało do roboty, gdyż musieliśmy czekać na zatwierdzenie naszych innych pomysłów. Wtedy wymyśliliśmy, żeby zrobić małe chude stworzenia, którymi będzie można łatwo manipulować. Projekty powstały za plecami Barrego, Stevena Spielberga, Waltera Parkesa, czy Laurie MacDonald, którzy byli bardzo zaangażowani w proces wyboru pozostałych kosmitów.” 

“W trakcie prac nad scenariuszem okazało się, że potrzebna jest scena, wprowadzająca widzów do małej kuchni w kwaterze głównej MIB. Wtedy też Barry powiedział: Hej, przydałyby się nam tu jacyś kosmici! Czy da się coś z tym zrobić? Trochę się wahałem, bo Barry nie został wtajemniczony w pracę nad Robalami, ale wkrótce widać było, że je kocha.” 
„Faceci w czerni II” to nie tylko powrót starych ulubieńców, którym tym razem poświęca się więcej miejsca, ale też okazja na wprowadzenie nowych bohaterów. Towarzysz Serleeny, stwór w postaci dwóch braci syjamskich, którego gra Johnny Knoxville zajmuje wśród naczelna pozycję. 

“Johnny gra dwie głowy, co w momencie wymyślania tej postaci wydało nam się doskonałym pomysłem” mówi Sonnenfeld o aktorze, a którym pracował ostatnio na planie „Big Trouble”.  “Teraz już wiem, że była to prawdziwa tortura. Mogliśmy kręcić tylko jedną głowę na raz, tak więc tygodnie po tym, jak nakręciliśmy jakieś ujęcie, wracaliśmy do niego i dokładaliśmy drugą głowę. Johnny musiał grać tak, jakby pierwsza głowa widniała obok niego, a z powodów technicznych nie mógł nawet spojrzeć w monitor.”

Charlie to mały, wstrętny gnojek, a Scrad to rodzaj niewiniątka. Johnny świetnie poradził sobie z obiema postaciami.

Ostateczny kształt stworów z kosmosu był konsultowany z Bakerem, autorem charakteryzacji. To spod jego rąk wyszły takie potwory, jak: Placek, Rozpłatek, Mątwiak, Jednoki i Robomątwiak.  

Jest on również stwórcą Jeebsa granego przez Tonego Shalhoub i skazanego za kradzież ozonu złodzieja Jarra, w którego wciela się John Alexander. Jego projekty to również potwory: Szyszol (Kevin Grevioux), Wąs Pląs (Derek Mears), Ptaszydła  (Jeremy Howard, Mary Stein), Gała (William E. Jackson), Psakupa (Sonny Tipton), Kukurydz (Michael Garvey) i Joey (Doug Jones). 

O GADŻETACH

“Nigdy nie lekceważcie magii wielkich, fajnych spluw, czarnych garniturów i okularów słonecznych,” mówi Parkes, wyjaśniając wszechobecny wpływ „Facetów w czerni” na pop kulturę. „Nawiązują one do wielu amerykańskich mitów. Do tradycji rewolwerowców, image’u tajnych agentów, nawet do Jamesa Bonda. W wyglądzie naszych bohaterów można odbija się echem wizerunek prawdziwych policjantów, których widzowie od zawsze chętnie oglądają w kinie. Faceci w czerni po prostu reprezentują sobą odrobinę więcej od tego, do czego jesteśmy przyzwyczajeni.”
To „więcej” najbardziej się rzuca w oczy w przypadku broni, jaką posługują się agenci. Inspiracją do projektów broni używanej w „Facetach w czerni II” było poniekąd wyposażenie jednego z czołowych agentów wielkiej tajnej organizacji. 

“Zawsze ciężko jest wymyśleć coś nowego, jeśli chodzi o broń, gdyż tak wiele już jej było w światowym kinie” mówi scenarzysta Bo Welch.  “Pistolety muszą wyglądać funkcjonalnie, a jednocześnie zupełnie wyjątkowo. Muszą także pasować do postaci i do sytuacji.” 
“Już w pierwszej części ustaliliśmy, że postać grana przez Willa Smitha będzie zwracała o wiele wiekszą uwagę na swój styl, niż jego partner, którego gra Tommy Lee.  Tak więc, nasze projekty muszą skupiać się na Jayu, począwszy od zegarka, jaki nosi, a skończywszy na jego broni. Wszystkie te rzeczy mają być bardziej wystylizowane.”
Pilnie widzowie dostrzegą starego ulubieńca, Hałaśliwego Świerszczyka, ale w filmie pojawi się też sporo nowych modeli broni. Jest wśród nich: Broń Niebieskostrzelna, Miotacz Detonatorów Protonu, Pistolet Trójmagazynkowy oraz Naprawdę Spora Bazooka.
Wpływ Jaya rozciąga się także na Wydział Motoryzacyjny MIB. W „Faceci w czerni” Jay krzywił się na widok Forda, jakim jeździł. W tej części postanowi wziąć sprawy w swoje ręce i przesiąść się do najnowszego modelu Mercedesa, E-500. To absolutny debiut tego samochodu. 
Kolejnym kultowym elementem z „Facetów w czerni II”, o jakim marzą wszyscy mężczyźni wieku od ośmiu do osiemdziesięciu lat jest Kawalerska Meta Robali- mieszkanie godne Franka Sinatry, który na pewno chciałby w nim zamieszkać, gdyby nie drobny szkopuł – zaprojektowano je dla stworzeń wysokich na półtora metra.
“Kawalerska Meta Robali jest jednym z moich ulubionych projektów Bo Welcha” mówi Sonnenfeld.  “W pierwszej części nigdy nie widzieliśmy Robali poza biurem MIB.  Teraz mamy okazję, by zajrzeć do ich mieszkania, które jest urządzone bardzo w stylu lat sześćdziesiątych. Są w nim puszyste dywany, fantazyjne sufity, malutki kominek, w sam raz na randki, mnóstwo alkoholu, wygodna wanna, chromowane detale i muzyka Tijuana Brass.  To idealne mieszkanie dla wszystkich kawalerów ery Toma Jonesa.”

 “Ich mieszkanie ma z półtora metra, a nie jak to normalnie bywa dwa i pół, lub trzy.  Tommy i Will mają obaj po około metr osiemdziesiąt.  Czy trzeba mówić, że gdy ci dwaj panowie pojawiają się w mieszkaniu Robali o efekt komiczny nietrudno? Myślę, że każdy może to sobie wyobrazić.” 

Podczas, gdy „Faceci w czerni” stali się celulojdowym dowodem na to, że nie wolno nie doceniać przyciągania fajnych gadżetów i ciemnych okularów, “Faceci w czerni II” mogą wciągnąć nic nie podejrzewających widzów w świat tak czadowych standardów stylistycznych, że pełny powrót do równowagi może im zająć lata. 

Niech nasze słowa będą ostrzeżeniem dla wszystkich tradycjonalistów i tych, którzy odrzucają nowe trendy stylistyczne: „Faceci w czerni II” to nie jest kolejny nikomu nie potrzebny sequel. 

· Faceci w czerni powracają we właściwym im stylu

· Świat mody niech się ma na baczności

· A razem z nim wszystkie męty z kosmosu!

OBSADA

W roli najlepszego agenta w historii najtajniejszej ze wszystkich policyjnych organizacji zobaczymy ponownie zwycięzcę Oscara TOMMY’EGO LEE JONESA

Jones wystąpił ostatnio w „Kosmicznych kowbojach” przy boku Jamesa Garnera i Donalda Sutherlanda, oraz Clinta Eastwooda, który był jednocześnie reżyserem tego filmu, „Regulaminie zabijania” z Samuelem L. Jacksonem, „Podwójne zagrożenie” z Ashley Judd i w końcu w „U.S. Marshals”, czyli kolejnej części „Ściganego”.

W 1994 Jones otrzymał Oscara za najlepszą drugoplanową rolę męską. Nagrodzoną rolą był jego występ w wielkim kasowym przeboju „Ścigany”, gdzie aktor wcielił się w bezkompromisowego szeryfa Sama Gerarda.  Ta sama rola przyniosła mu także Złoty Glob za najlepszą rolę drugoplanową Trzy lata wcześniej aktor otrzymał swoją pierwszą nominację do Oscara za występ w „JFK” Olivera Stone’a. 

Jones zadebiutował w „Love Story” Arthura Hillera w 1970 roku a jego długa trzydziestoletnia kariera obejmuje występy w takich filmach, jak: „Eyes of Laura Mars”, „Córka górnika” (za udział w tym filmie otrzymał swoją pierwszą nominację do Złotego Globu), „Burzliwy poniedziałek”, „The Package”, „Under siege”, „Między niebem a ziemią”, „Klient”, „Urodzeni mordercy”, „Blue Sky”, „Batman Forever” i „Cobb”.

Po występie w ”Facetach w czerni II” Jones ma zamiar zagrać przy boku Benicio del Toro w filmie „The Hunted” w reżyserii Williama Friedkina.

W 1995 roku, Jones zadebiutował jako reżyser chwaloną przez krytyków adaptacją książki Elmera Keltona “The Good Old Boys” zrealizowaną dla potrzeb for TNT. Jones również wystąpił w tym filmie przy boku Sissy Spacek, Sama Sheparda, Frances McDormand i Matta Damona. Za swoją rolę Hewey Calloway, otrzymał nominację do Screen Actors Guild Award i CableACE Award.

Jones odnosił także sukcesy jako aktor telewizyjny. W 1983 roku wygrał nagrodę Emmy dla najlepszego aktora za rolę Garego Gilmore w “The Executioner’s Song” a w 1989 został nominowany do tej nagrody i nagrody Złoty Glob za udział w miniserialu „Lonesome Dove”.

Do jego niezliczonych ról telewizyjnych należą występy w takich filmach, jak: “The Amazing Howard Hughes,” realizowanej dla Playhouse “Kotka na gorącym rozgrzanym dachu,” “Zaklinacz deszczu” dla HBO, produkcji HBO/BBC “Yuri Noshenko,” “KGB” i “April Morning.”

W 1969, Jones zadebiutował na Broadwayu w sztuce “A Patriot for Me” Johna Osborne’a. Wśród jego innych broadwayowskich występów wymienić można udział w sztukach: “Four on a Garden” z Carol Channing i Sidem Caesar, i “Ulysses in Nighttown” z nieżyjącym Zero Mostel.

Urodzony w San Saba, w stanie Texas, pracował przez krótki czas z ojcem na polach naftowych, po czym wyjechał na Uniwersytet Harvarda, gdzie skończył z wyróżnieniem anglistykę. 

„Faceci w czerni II” to kolejna okazja, by zobaczyć w nienagannym czarnym garniturze nominowanego do Oscara WILLA SMITHA, który ponownie wciela się w rolę najbardziej oddanego sprawie super agenta, pracownika najbardziej tajnej agencji policyjnej na świecie. 

Ostatnią rolą Smitha był występ w „Alim”, biograficznej opowieści o bokserze, którego charyzma i waleczność wstrząsnęły światem. Za swój udział w tym filmie aktor zebrał nominacje za Najlepszą Rolę Męską od Academy of Motion Picture Arts and Sciences, Hollywood Foreign Press Association i Image Awards. Wcześniej Smith wystąpił w „Nazywał się Bagger Vance” w reżyserii Roberta Redforda i z udziałem Matta Damona. Ta rola przyniosła mu nagrodę NAACP dla najlepszego aktora. Przed tym filmem Smith pojawił się w przeboju kasowym „Bardzo dziki zachód”, do którego nagrał również piosenkę. Jego firma Overbrook Entertainment, wyprodukowała ścieżkę dźwiękową do filmu, która sprzedała się na całym świecie w ilości dwóch milionów egzemplarzy.
Poza thrillerem Tonego Scotta „Wróg publiczny”, Smith wystąpił w dwóch największych przebojach wszechczasów „Dzień niepodległości” i „Faceci w czerni” Do drugiego z tych filmów nagrał nagrodzoną nagrodą Grammy piosenkę. Wśród wcześniejszych filmów z udziałem Smiha wymienić można przebój kina akcji „Niegrzeczni chłopcy”, nominowany do Oscara „Six Degrees of Separation”, „Made in America” i „Where the Day Takes You”.

Trzykrotnie NATO/ShoWest wyróżniały Smitha za jego umiejętność przyciągania widzów do kina. W 2002 aktor został wybrany „Gwiazdorem roku”, w 1999 został zwycięzcą nagrody International Box Office Achievement Award, a w 1995 roku  nagrody “Gwiazdor jutra”. Poza tym, w 1999 roku Smith został uznany „Entertainer of the Year” przez NAACP Image Awards.

Początki kariery Smitha wiążą się z muzyką. Pierwszą płytę nagrał jeszcze w szkole średniej, by wkrótce po jej skończeniu połączyć siły ze swoim przyjacielem Jeffem Townes i razem z nim wydać kilka płyt pod szyldem: DJ Jazzy Jeff i Fresh Prince. Sprzedaż tych płyt przemieniła je w platynowe i multi platynowe przeboje. Pierwszy solowy album Smitha „Big Willie Style” sprzedał się w ilości ośmiu milionów kopii. Druga płyta „Willennium” zawierała wielki przebój Smitha „Will2K”. Cała płyta jak i sam singel zdobył status podwójnej platyny, rozchodząc się w ilości dwóch milionów kopii. 

Smitha można zobaczyć także na małym ekranie, w powtórkach niezwykle popularnego sitcomu „Fresh Prince of Bel Air”, który został wymyślony przez Quincy Jonesa specjalnie dla młodego aktora.

LARĘ FLYNN BOYLE (Serleena) wdzieliśmy ostatnio w „Happiness” Todda Solondza, jak też w niezapomnianej roli w ”Miłość po zmierzchu” w reżyserii Alana Rudolpha, z udziałem Nicka Nolte i Julie Christie.  Przełomową rolą w karierze Lary okazał się jej udział w „Twin Peaks” Davida Lyncha. 

Wśród filmów z udziałem Lary wymienić można : „Equinox” również w reżyserii Alana Rudolpha; „Red Rock West” w reżyserii Johna Dahl, „Droga do Wellville” Allana Parkera, „The Rookie” Clinta Eastwooda, „Świat Wayne’a” Penelope Spheeris, „Ich troje” Andrew Fleminga i Marka Rocco „Where the Day Takes You”.

Jeśli chodzi o jej role telewizyjne to wymienić warto nominowaną do nagrody Emmy rolę Heleny Gamble w wielokrotnie nagradzanym tą nagrodą dramacie “The Practice”.Davida E. Kelley, gdzie aktorką występuje już szósty sezon.  

Lara pochodzi z Chicago, a jej kariera zaczęła się od kończenia przez nią Akademii Sztuk Pięknych w tym mieście. 

JOHNNY KNOXVILLE (Scrad/Charlie) zyskał szybką sławę, jako twórca i gwiazda popularnego programu typu reality show - “Jackass”, jaki można zobaczyć na MTV. Knoxville wystąpił ostatnio w komedii Barrego Sonnenfelda „Big Trouble”. Obecnie aktor przygotowuje się do kręcenia fabularnej wersji serialu “Jackass”.  Do innych ról aktora należą występ w: „Wygranych marzeniach” i „Life Without Dick”.  

ROSARIO DAWSON (Laura) jest obecnie w trakcie zdjęć do najnowszego filmu Spike’a Lee pod tytułem „The 25th Hour” i przygotowuje się do udziału w komedii „Pluto Nash” przy boku Eddiego Murphiego. Dawson można było zobaczyć ostatnio w „Sidewalks of New York” gdzie wystąpiła obok Eda Burnsa. Niedawno zakończyły się także zdjęcia do filmu „The First $20 Million Is Always the Hardest”, gdzie aktorka wystąpiła przy boku Adama Garcia.  
Rodowita mieszkanka Nowego Jorku, Dawson zadebiutowała w bardzo wysoko ocenionym dramacie, który zszokował uczestników Festiwalu Filmowego w Cannes, filmie „Dzieciaki” w reżyserii Larry Clark.  Zagrała ona także duże role w takich filmach jak: „Gra o honor”, „Light it Up”, „Tam gdzie ty” i „Josie i kociaki”.

Już wkrótce zobaczymy aktorkę w filmach „In The Time of Money” według scenariusza i w reżyserii twórcy teatralnego Petera Mattei oraz „Ash Wednesday” według scenariusza i w reżyserii Eda Burnsa z Elijah Wood i Oliverem Plattem. 

RIP TORN (Zed) ponownie pojawia się w jednej z najbardziej popularnych roli w całej jego pięćdziesięcioletniej karierze, czyli w roli szefa agencji zatrudniającej Facetów w czerni.  Ostatnio mogliśmy zobaczyć aktora, jako pompatycznego profesora Q w „Cudownych chłopcach”, oraz w „Freddy Got Fingered” Toma Greena. 

Aktor zadebiutował małą rolą, której zabrakło w napisach końcowych dramatu z 1954 roku „Baby doll”. Potem przeniósł się z Los Angeles do Nowego Jorku, gdzie rozpoczął długą, chwaloną przez krytyków i wielokrotnie nagradzaną, karierę. Zaczął ją występ w po raz pierwszy wystawianej na Broadwayu sztuce „Słodki ptak młodości”. Od tej pory aktor występuje w filmach, telewizji i teatrze, który na zawsze pozostał jego największą miłością. W 1984 roku Torn został nominowany do Oscara za udział w filmie „Cross Creek”. 

Do innych filmów z udziałem Torna zaliczyć można: „Skrawki życia”, „RoboCop 3”, „Defending Your Life”, „Extreme Prejudice”, „Summer Rental”, „Jinxed”, „Spokojnie, to tylko awaria” „Heartland”, „The Seduction of Joe Tynan”, „Payday”, „The Man Who Fell to Earth”, „You’re a Big Boy Now”, „Tropic of Cancer”, „The Cincinnati Kid”, oraz kinową wersję „Słodkiego ptaka młodości”.

Za swoją pracę w telewizji i występ w roli producenta programu “The Larry Sanders Show.” Torn otrzymał następujące nagrody: Emmy, the CableACE Award i American Comedy Award. Wystapił także w: „A Vision of Murder: The Story of Donielle”, „She Stood Alone: The Tailhook Scandal”, „Heart of a Child and Dead Ahead: The Exxon Valdez Disaster” i wielu innych filmach i programach.

TONY SHALHOUB (Jeebs) powraca jako wybuchowy właściciel lombardu, jakiego zagrał w części pierwszej. „Facetów w czerni”. To nie jest jednak pierwsze spotkanie aktora z reżyserem Barry Sonnenfeldem. Panowie pracowali wcześniej w „Rodzinie Adamsów II”.
Shalhoub ukończył ostatnio pracę nad najnowszym filmem z udziałem Meg Ryan, „Against the Ropes”. Można go jeszcze zobaczyć w innych świeżych produkcjach: „Life or Something Like It”, „Mali agenci”, „Galaxy Ques”, „Stan oblężenia” „Gattaca”, „Wielkie otwarcie”, „Impostor”, „Trzynaście duchów” i „Człowiek, którego nie było”.  Niedawno zakończyły się także zdjęcia do niezależnego filmu, który jest debiutem reżyserskim aktora. Film nazywa się “Made Up” i oprócz Shalhoub można w nim będzie zobaczyć jego żonę Brooke Adams i Garego Sinise.

Poza występami w filmach kinowych aktor niedługo pojawi się również w nowym serialu telewizyjnym, kręconym dla USA Networks filmie “Monk”. Pamiętamy go też z regularnych występów w serialach komediowych „Stark Raving Mad”  i bardzo popularnym i długo wyświetlanym „Skrzydła”.

Wśród występów teatralnych Tonego Shalhoub wymienić można udział w takich przedstawieniach, jak: “Czekając na Godota,” “Conversations with My Father,” “The Heidi Chronicles” I “The Odd Couple,” oraz produkcjach The New York Shakespeare Festival “Henryka IV Część I” i “Ryszarda III.”

PATRICK WARBURTON (Agent Tee) widzieliśmy ostatnio w tytułowej roli w serialu komediowym “The Tick,” w produkcji Barrego Sonnenfeld.  Aktor wystąpił także w komedii Sonnenfelda „Big Trouble”.  Niedługo aktora zobaczyć będzie można w nowym filmie „Sex & Violence”.
Do innych produkcji z udziałem Warburtona należą: “Niejaki Joe”, “The Woman Chaser”, “Świat na talerzu”, “Krzyk 3”, „Camouflage”, „Master of Dragonard Hill” i  „Dragonard”.
Jeśli chodzi o pracę telewizyjną aktora widzieliśmy go w długo wyświetlanym przeboju „Seinfeld”, gdzie wcielił się w chłopaka Elaine, Puddego.  Wcześniej Warburton występował przez dwa lata w jednej z głównych ról w serialu CBS „Dave’s World.”  Aktor odnosił także sukcesy na polu dubbingu. Usłyszeć go można między innymi w “Buzz Lightyear of Star Command,” w roli Agamemnona w serialu “Hercules” oraz jako Kronka w filmie fabularnym „Nowe szaty cesarza”.  
Były model firmy Bugle Boy Warburton studiował na wydziale biologia morska, gdzie poznał swoją obecną żonę, Cathy. 

JACK KEHLER (Ben) ostatnio pojawił się w komedii Barrego Sonnenfelda „Big Trouble”.  Do innych ról tego nad wyraz pracowitego aktora należą występy w: “Love Liza”, “Beyond Suspicion”, “Civility”, “The Mating Habits of the Earthbound Male”, “Dudley Do-Right”, “Austin Powers: Szpieg, który nie umiera nigdy”, “Prawdziwa zbrodnia”, i “Podróż przedślubna”.
Kehler pojawiał sie także w: “Zabójczej broni 4”, “The Big Lebowski”, “Zaginiona autostrada”, “My Fellow Americans”, “Serpent’s Lair”, “Waterworld”, “Wyatt Earp”, “Cops and Robbersons”, “White Sands”, “Grand Canyon”, “Ostatni skaut”, “Point Break”, “Kocham cię na zabój” i “Year of the Dragon”.
Wśród jego wielu ról telewizyjnych wymienić można udział w mini serialach: “Murder One: Diary of a Serial Killer,” “The Invaders,” i “The Positively True Adventures of the Alleged Texas Cheerleader-Murdering Mom.”

O TWÓRCACH 

Reżyser filmu „Faceci w czerni II” BARRY SONNENFELD ponownie wykorzystuje swój unikalny komediowy talent do obnażenia działalności najtajniejszej organizacji Stanów Zjednoczonych. 

Sonnenfeld ostatnio wyreżyserował i wyprodukował komedię “Big Trouble” z udziałem Tima Allena i Rene Russo oraz wyreżyserował pilota przyszłego serialu telewizyjnego własnej produkcji “The Tick,”, w którym zobaczyć możemy Patricka Warburton.

Przed otrzymaniem tytułu magistra na wydziale filmowym The New York University reżyser zdobył licencjat na wydziale nauk politycznych. Do tej pory zdobył nagrodę Emmy dla najlepszego operatora, jak też był autorem zdjęć do nominowanego do Oscara filmu dokumentalnego „In Our Water”. 

Pierwsze zdjęcia do filmu fabularnego Sonnenfelda wiążą się z debiutem braci Coen „Śmiertelnie proste”.  W późniejszym okresie artysta współpracował z nim przy „Arizona Junior” i „Miller’s Crossing”.  Poza tym, Sonnenfeld był autorem zdjęć do „Duży”, “Throw Momma from the Train”, “Kiedy Harry poznał Sally” i “ Misery”. 

Od czasu swojego debiutu reżyserskiego „Rodzina Adamsów” z 1991 roku, Sonnenfeld nakręcił tak wielkie przeboje kasowe, jak: „Faceci w czerni”, „Bardzo dziki zachód”, „Dorwać Małego”, „For Love or Money”, „Rodzina Adamsów II” oraz „Big Trouble”. Był on również producentem filmu Stevena Soderbergha “Co z oczu, to z serca” i szalonej komedii z udziałem Richarda Dreyfussa „Ferajna”. 
ROBERT GORDON’S jest autorem wyróżnionego nagrodami Hugo i Nebula „Galaxy Quest” oraz komedii romantycznej „Miłość jak narkotyk”.  Studia ukończył na California Institute of the Arts.  W przyszłym roku światło dzienne ujrzy debiut reżyserski Gordona „The Fictionals”, na podstawie jego własnego scenariusza.  Mieszka w Los Angeles.
BARRY FANARO współpracował wcześniej z Barry Sonnenfeldem, pisząc scenariusz do „Ferajna”, którego Sonnenfeld był producentem. Jest on również współautorem scenariusza do komedii „Kręglogłowi” w reżyserii braci Farrelly. 
Fanaro zaczął karierę jako telewizyjny scenarzysta komediowy, takich programów, jak: “Benson” i “Archie Bunker’s Place.” Przez cztery lata był producentem wykonawczym i scenarzystą “The Golden Girls,” za co zdobył dwie nagrody Emmy i Writers Guild Award.
Od czasu premiery „Facetów w czerni” duet producencki WALTER F. PARKES i LAURIE MACDONALD odniósł niezwykłą ilość spektakularnych sukcesów filmowych. Za część pierwszą „Facetów w czerni II” producenci otrzymali coroczną nagrodę „ShoWest Producers of the Year” przyznawaną przez National Association of Theatre Owners.
Do ostatnich projektów duetu należą: „Gladiator”, zwycięzca Oscara w kategorii Film Roku, jak też w pięciu innych kategoriach, wyreżyserowany przez Ridleya Scotta absolutny super przebój kasowy z udziałem Russella Crowe i w dystrybucji DreamWorks Pictures i Universal Pictures.  Film, który zarobił na całym świecie ponad $440 milionów dolarów, zdobył także Złoty Glob w kategorii Najlepszy Dramat, Nagrodę Krytyków dla Najlepszego Filmu Roku, a także nagrodę brytyjskiej Akademii Filmowej BAFTA, w kategorii Najlepszy Film. Parkes i MacDonald byli także producentami przeboju kasowego „Maska Zorro” wytwórni Columbia Pictures z udziałem Antonio Banderasa, Anthony Hopkinsa i Catherine Zeta-Jones.  

Poza swoja pracą w dziedzinie produkcji Parkes i MacDonald kierują Działem Kinowym DreamWorks SKG. Razem nadzorowali powstawanie wszystkich filmów produkowanych przez DreamWorks, w tym zwycięzcę Oscara w kategorii Film Roku z 1999 roku „American Beauty”, “U progu sławy”, który zdobył nagrodę Złotego Globu dla Najlepszego Musicalu, lub Komedii, a także osławiony film Stevena “Szeregowiec Ryan”, który stał się największym przebojem kasowym 1998 roku.

Wśród następnych produkcji duetu Parkes-MacDonald są: kooprodukcja DW/Fox thriller science-fiction Steven Spielberg “Minority Report” z udziałem Toma Cruise, “Catch Me If You Can” z Leonardo Di Caprio i Tomem Hanks, oraz remake klasycznej już opowieści „Wehikuł czasu” wytwórni DreamWorks Pictures’ i Warner Bros. Pictures, według prozy George’a Wellsa. 

Trzykrotnie nominowany do Oscara Parkes, swoją pierwszą nominacje zdobył jako reżyser i producent filmu dokumentalnego z 1978 roku „The California Reich”, który odsłaniał kulisy działań neofaszystowskich w Kalifornii. Druga nominacja wiąże się ze scenariuszem (który napisał wraz z Lawrence Laskerem) do filmu „WarGames”, a trzecia do wyprodukowanym przez niego i nominowanym w kategorii Najlepszy Film Roku filmem „Przebudzeni”, Parkes był także producentem wykonawczym, lub producentem takich filmów, jak: „Gladiator”, „Sztuczna inteligencja”, „Amistad”, „Dzień zagłady”, „The Peacemaker”, „Mali żołnierze”, „Sneakers”, których był także wspóautorem, „Volunteers”, „Project X” i „True Believer”.

MacDonald zaczęła swoją karierę, jako producent filmów dokumentalnych i wiadomości dla programu KRON, filii NBC w San Francisco. Później dołączyła do Columbia Pictures, gdzie była vice-prezesem do spraw produkcji. Po czterech latach wraz z mężem Walterem F. Parkes założyli własną firmę producencką. Przed objęciem stanowiska w DreamWorks, MacDonald prowadziła razem z Parksem Amblin Entertainment.   MacDonald jest także producentem takich filmów, jak: „Twister”, “The Peacemaker”, “Amistad”, “Maska Zorro” i  “Gladiator”.
To już siódme spotkanie panów Sonnenfelda i GRAHAMA PLACE’A, współproducenta “Facetów w czerni II”. 

Place był ostatnio producentem „Big Trouble”, komedii reżyserowanej przez Sonnenfelda. Wcześniej panowie pracowali przy „Rodzinie Adamsów”, “For Love or Money”, “Dorwać Małego”, “Faceci w czerni” i “Bardzo dziki zachód”, a także serialach telewizyjnych “Maximum Bob,” i “The Tick.”

Place pracował wcześniej jako UPM lub współproducent przy takich filmach, jak: “Nell”, “Light of Day” oraz “Miller’s Crossing”, “Barton Fink” i „Hudsucker Proxy” braci Coen.
Z operatorem GREGIEM GARDINER Barry Sonnenfeld pracował ostatnio nad „Big Trouble”.  Wkrótce podziwiać będziemy mogli jego pracę przy „To End All Wars” i „Orange County”.
Gardiner był także operatorem takich filmów, jak: “Tropem Marlowe’a?”, “Homegrown”, “Somebody is Waiting” i “Suture”. 
Gardiner jest również operatorem telewizyjnym. Kręcił zdjęcia do reżyserowanego przez Sonnenfelda pilota serialu telewizyjnego “The Tick” i filmów telewizyjnych: “Mr. Murder,” “The Patron Saint of Liars,” “Miracle in the Woods,” “The Right to Remain Silent” i “The Sentinel,” między innymi.
Za swoją pracę przy „Faceci w czerni” scenograf BO WELCH otrzymał nominację do Oscara.  Nominacje do tej nagrody przyniosła mu również praca nad „Klatka dla ptaków” i „A Little Princess”.
Film „Edward Nożycoręki”, do którego Welch robił projekty zdobył nagrodę brytyjskiej Akademii Filmowej BAFTA za Najlepszą Scenografię.  Welch pracował również nad „Bardzo dzikim Zachodem”, „Primary Colors”, “Wilk”, “Powrót Batmana”, “Grand Canyon”, “Joe Versus the Volcano”, “Ghostbusters II”, “The Accidental Tourist”, “Sok z żuka”, “The Lost Boys” i „Swing Shift”.
Welch ma na swoim koncie pracę dla telewizji. Ostatnio reżyserował jeden z odcinków serialu komediowego “The Tick”.
Montażem filmu „Faceci w czerni II” zajęli się panowie STEVEN WEISBERG i RICHARD PEARSON.
Weisberg był montażystą filmu „Big Trouble” Barrego Sonnenfelda, z którym współpracował także przy serialu telewizyjnym “The Tick.” Pracował także przy wysoko ocenionym przez krytykę filmie „Siostra Betty”.  Wśród innych projektów montowanych przez Weisberga wymienić można „List w butelce”, “Permanent Midnight”, "Wielkie nadzieje”, “Telemaniak” i “A Little Princess”.

Za pracę nad “From the Earth to the Moon”, mini serialu z 1998 roku  Pearson otrzymał nominację do nagrody Emmy. Montażysta zajmował się także przygotowywaniem czołówek znanych seriali i montażem takich filmów, jak: 

„The Score”, “Drowning Mona”, “Bowfinger” i “Muppets from Space”. 
DANNY ELFMAN, autor muzyki do „Facetów w czerni” był za nią nominowany do Oscara i otrzymał nagrodę Grammy za Najlepszą Instrumentalną Ścieżkę Dźwiękową do Filmu.
Muzyka do „Buntownika z wyboru” przyniosła mu kolejna nominację.
The Academy of Science Fiction, Fantasy and Horror Films uhonorowała go czterokrotnie nagrodą Saturn za muzykę do „Jeździec bez głowy”, „Faceci w czerni”, Mars atakuje!” i „Nightmare Before Christmas”.  Nominowano go także za główny motyw muzyczny w serialu “The Simpsons.”

Elfman pracuje obecnie nad muzyką do nadchodzącego filmu „Red Dragon”.  Jest także twórcą muzyki do „Spider-Man”, “Planeta małp”, “The Family Man”, “Dowód życia”, “Prosty plan”, “Dolores Claiborne”, nominowanego do nagrody Grammy “Dick Tracy”, “Edward nożycoręki”, nagrodzonego nagrodą  Grammy “Batman”, “Za wszelką cenę”, “Dead Presidents”, “Sommersby”, “Powrót Batmana”, “Darkman”, “Beetlejuice”, “Mission Impossible”, i “Peewee’s Big Adventure”.
Pracę kostiumolog MARY E. VOGT podziwiać możemy we wcześniejszym filmie Barrego Sonnenfelda, „Big Trouble”, a także „Faceci w czerni”. Wśród niedawnych projektów Vogt wymienić można także jej pracę nad filmem “Looney Tunes”, w którym oprócz żywych aktorów występują postacie animowane.
Vogt pracowała także nad filmem, który już niedługo wchodzi na nasze ekrany „Unconditional Love” i wcześniejszymi produkcjami „Inspector Gadget”, “Na żywo”, “Strefa zrzutu”, „Naga broń 33 I 1/3”, “The Final Insult”, “Powrót Batmana”, “The Hard Way”, „Crazy People”, „Naga broń”, „ Project X” i „Zasadzka”.
Vogt w 1994 zdobyła nagrodę Saturn za kostiumy do „Hocus Pocus”. 
Autor charakteryzacji do „Facetów w czerni II” RICK BAKER otrzymał Oscara za jego pracę nad pierwsza częścią filmu. To jeden z sześciu Oscarów, jakie Baker ma na swoim koncie, tak samo jak cztery nominacje do tej nagrody.  Oscara przyniosły mu „An American Warewolf in London”, “Harry and the Hendersons”, “Ed Wood”, “Gruby i chudszy” i “Grinch. Świąt nie będzie”.
Nominację do Oscara w kategorii Najlepsza Charakteryzacja przyniosły mu: 

„The Legend of Tarzan, Lord of the Apes”, „Książę w Nowym Jorku”, „Wielki Joe” i „Życie”. Jest on także zdobywcą trzech nagród BAFTA i sześciu nagród Saturna od the Academy of Science Fiction, Fantasy & Horror Films.
Pracę Bakera mogliśmy ostatnio podziwiać przy okazji „Planety małp”,  „Ucieczka z Los Angeles”, „Batman Forever”, „Wilk”, „The Rocketeer”, „Goryle we mgle”, „Ratboy” i „The Incredible Shrinking Woman”. Jest ona także autorem charakteryzacji do teledysku Michaela Jacksona „Thriller”. 

Autor efektów specjalnych JOHN ANDREW BERTON, JR. dołączył do zespołu grafików komputerowych Industrial Light & Magic’s  1990, przy okazji filmu „Terminator 2:Ostateczna rozgrywka”. Swój tytuł licencjata Wydziału Komunikacja i Film zdobył na Uniwersytecie Denison, a tytuł magistra Wydziału Sztuki i Grafiki Komputerowej na Uniwersytecie Stanu Ohio. Przed rozpoczęciem pracy dla ILM, Berton tworzył animację komputerową i muzykę elektroniczną zarówno dla celów komercyjnych i artystycznych, dla Cranston/Csuri Productions, Ohio Supercomputer Center, Ohio State University and Mental Images GmbH.

Berton pracował wcześniej przy filmach: „Mumia powraca”, „Mumia”, “Śmiertelny rejs”, “Faceci w czerni”, Gwiezdne Wojny: Wersja Specjalna”, “Casper”, „Maska”, „Brzdąc w opałach”, „The Flinstones”, „Jurassic Park”, „Death Becomes Her” i „Star Trek VI”.
“ACADEMY AWARD®" and "OSCAR®" are the registered trademarks and service marks of the Academy of Motion Picture Arts and Sciences.”
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